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Warszawa, dnia 15.08.1973 roku

Z A i i i i l i t D C Z c i ^  1 jł _ )Łt-y>C&

rf oparciu o pełnomocnictwo Komendanta Sił Zbrojnych w Kraju, 
nr 732/223/B.P./1, z dnia 26.04*1944 roku, niniejszym stwierdzam, 
ża Obywatelka tfOJKICZ Wanda z domu Fre«el, córka Mariana i Pelagii 
urodzona dnia 17.04.1929 roku, pseudonim "Jaskółka "  wykształcenie 
średnie i dwa lata Studium Admin* U.r£. była żołnierzem T.S.K. w 
szeregach Armii Krajowej od lutego 1944 roku do wyzwolenia, w okre 
sie hitilerowskiej okupacji, na terenie Białostockiego Okręgu, w 
obwodzie miasto Białystok.

Obywatelka ' 'Jsskółks "do pracy konspiracyjnej została przy­
jęta w sztabie obwodu miasto Białystok i przydzielona do drużyny 
W.S.K. "Młodzieżowej Pełniła obowiązki łączniczki w sztabie ob­
wodu i kolportowała tajną prasę na terenie miaata* Prowadziła na­
słuch komunikatów radiowych* Brała udział w powielaniu prasy kon­
spiracyjnej, pomagała w zapisywaniu korespondencji służbowej.

Obywatelka Wanda v/ojnicz jako żołnierz małoletni W.S.K* w 
szeregach Wojska w konspiracji, wyróżniła się wzorową postawą i 
odwagą w walce z hitlerowskim okupantem i zostałat

o d z n a c z o n a
- Srebrnym Krzyżem Zasługi z Mieczami w sierpniu 1944 roku.
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! Eadane odznaczenie nie przedstawiam weryfikacji Komisji
Weryfikacyjnej ZBoWiD., ponieważ Ctywatelka Wanda Wojnicz 
prfcedłoiyie dane pereoislne po terminie 1.Y.1965 r. i nie 
została umisszcaona ne liście odznaczonych.

r. D~ca Eiałostockiego Okręgu a .K.
-n^u. -  tA Jsi c* yTa-W

"tfćcisław"
Y

Liniarski Władysław płk.
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'• Warszawę, dnia 15.08.1973 roku.
J l i - 5

Z A Ś W I A D C Z Ę  K I E

W oparciu o pełnomocnictwo Komendanta Sił Zbrojnych w Kraju, 
nr 732/22J/D.P./l, z dnia 26.04*1944 roku, niniejszym stwierdzam, 
że Obywatelka WOJNICZ Wanda z domu Fresel, córka Mariana i Pelagii, 
urodzona dnia 17.04*1929 roku, pseudonim''Jaskółka'' wykształcenie 
drednie i dwa lata Studium Admin. U-Y’. była kołnierzem ?;.£>.K. w 
szeregach Armii Krajov.-ej od lutego 1944 roku do wyzwolenia, vr okre­
sie hitlerowskiej okupacji, na terenie Białostockiego Okręgu, w 
obwodzie miasto Białystok.

Obywatelka ''Jaskółka " 'do pracy konspiracyjnej została przy­
jęta w sztabie obwodu miasto Piałystcl: i przydzielona do drużyny 
W.S.K. ''Młodzieżowej' Pełniła obowiązki Łączniczki v; sztabie ob­
wodu i kolportowała tajną prarę na terenie miasta. ProwadziŁa na­
słuch komunikatów radiowych. Drała udział w powielaniu prasy kon­
spiracyjnej, pomagałB w zapisywaniu korespondencji ełuibowej.

Otywatelka Vranda Wojnicz jako żełnierz małoletni W.S.K. w 
szeregach Wojska w konspiracji, wyróżniła się wzorową postawą i 
odwagą w walce z hitlerowskim okupantem i została:

o d z n a c z o n a
- Srebrnym Krzyżem Zasługi z Mieczami w sierpniu 1944 roku.

Zgodność podpisu
ZW8&7£e*3J2£fó' r ,

WOLNO- 5 T-,C’
Sir. w a m  •

7
00 A n . 30. 08 . 1973 V -  "'" ' ''

B. D-ca Białostockiego Okręgu A.K.
n c  C c i  "  t'U śj C'i ^■H

' 'Hócisław"
Liniarski Władysław płk.
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fijL a ii a I Nadane odznaczenie nie przedstawiam weryfikacji Komisji
Weryfikacyjnej ZEoffiD., ponieważ Obywatelka Wanda Wojnioz 
przedłożyła dane personalne po terininie 1.V.1965 r. i nie 
została umieszczona na liżcie odznaczonych.

']?. D-ca Piałośtockiego Okręgu A.K.
tf .fV fc « / -  c- t in  Ł i * \

‘'Mdcisław 
Linia rs i<i \Y łady o ław płk.

H O N O R O W Y  Pi; HZ ES 
Zarządu Okręgu

. .a lo w o so  2 w ią z i a  Ż o łn ie rzy  A rm ii K rejow r. 
w D ia?yras:oŁ U

p p łk  d r  C trb Ł u w  H a h e7
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iiajŝ ęjam oię^/^ela^ia * r e s el{Urodzona 25 sierpnia 1905 ? ® Sosano- 

biosach (i&Hrt) e o jc ie c  » a z y li .*oiochow,rr>ufcka ^^dolena 2 domu ttiek-  
s&32i* /<y kształcen ie  -  4  .-dąsy gimnazj. urn* Oj cie c  tsó j  pracosrał na *0 -  

IsigH iii ( obecnie emesyt) również b ył kolejarzem *^  ssscaodottaio. 
z© i  ja  c £oxa 1 ^ 5  rozpoczęłam praGę na ij£P, prac owa łaxa jako s ta r ­

szy re fe re n t, obecnie pobieram ren tę ja&o in a a li Uk&l &xupy*
^ ze d  «oja:i ani © czasie wojny nie pracowałam za;vodo^o*Głów­

nym iródłem utrzymania w czasie Hojny naszej 4-xd osobowej rodziny 

(a^.aafesatCÓCisa i ja} była symiana ubxań,mbli,spxzęt6wtsksomaj 

blżu&er li~waz?a t&isgo z corsu, na co znale&li się nabywcy-na żyi?noać 

i-ii 2>ra«owai ja&o maszynie t» parowozu i to co przynosił na wartki 

nie sapewniaio r c&zinie nawet niezbędnego ninimuin wy żywienia«

A’en rodzaj pracy » czasie okupacji ua^ał duż# możliwo* ci "hendlo- 

v»e'’,a l8 & 4Ż mój te możliwości wyAorzysfcyeał w innych celach, prze«

podziemny i ludzi1 
śszoz całą okupację r< oojej rodzinie była głodno i czysto chłodno 
i to acs pr zei*o >nl*aikt się jednak s tego pc* o cm n iG l8BStV?ił,ŻQ

z domu coraz n&» cze^o^ ubywaj ogóle jak teraz wspominam tamte 

lata-saroa się dziwięjnie było v» nas zaart3lanlo się,narzekania 

na dokuczliwe nieraz braki wszyscy żyli *my jednv„ my ;lłt i dla jed­

nego celu,reszta była te* siało fcuśaai

roku 1 ^ 2  wstąpiłam do organizacji .-.̂ dziemnej "rolska 

iiiepodle^ła** $ iiiały 331 oku *£os ta łam zapisyeiężcna & października 

przybierając pseudoniura "^esimienna” *i-r zes fcrótki okres pełniłaś 

funkoję kol por ter iii, parniej łuczniczki,nus tę pnie powierzono rai 

Łierov«nict^o kolportażu tajnej prasy v. fcerenie.-o kilku miesis*cack 

mianowano mnie komenaunts^ ^dzielonego isjonu v-̂k {..©jakowa wluź- 

» ba iobiet) i ty® sasym tfeszłas w skład sztabu xl Obwodu loiejesroij© 

powodziłam około 30 *obie teuni(około,ponieważ liczba ta nie 

Li,y ia s t;a £,a), z >ń. śor y oh 5i*.ia dał s xę zr&ĵ x sj on»

" lałam w swojej dyspozycji 1** punktów .* on tak to wy cli na terenie iiia- 

łe^osSoku i sicolic*

iJo obo^i:,zkóv; nolch należało or s&nizov,anie ł.(czno;c£ i 

czuwanie nad sprawnym jej działaniem*.>agg te&o zajjadnienia podno­

sił fa&tjże Białystok posiadał w ogóle żninom., iło ;ć telefonów 

domowych,a członńoisis naszej organizacji nie posiadali £<4 wcale* 

odpowiadałam za prowadzenie nasłuchu radio^e^o i vsy dawanie. konau*

niitafców na taj podatav3ie.i.a.dal byłam odpowiedzialna za kolportaż
OTjaJjio

i spratga.  ̂ pracę ł^czniosek*-- sisoia domu przecho?;y«ełam akta 

I i  obwodu*
Ponieważ zaopatrzenie materiałowe (takie jak np*zapalniki
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do wyrabiania isinakwasy do wyrabiania pochodni samozapłonowych, 
papier, Jb&ka itp») kurierzy z warczany przywozili do naszego ral©~ 
azkania,a pó&niej dopiero przez łuczniczk i docierało  to do m iej- 
aoX przaznaczenia-zaistniaia konifizno-ić skonstruowania bezpiecz­
nej Ciiio îiA ierzy przyjeżdżali jeaea xaz v; tygodniu,w mus dą­
sach nicm i^kjoh oficerów lub uniformach służby IOtfE« Je&d&li -*£*« 

wagonaclWd^ n io sek #  zn ali dobrze język niemiecki l  ci l e l i  
'mtdzo dobrze zrobione dokudity,^ produkowaniu których sp ecja łizo  
wała s ię  nasza komórka legalizacyjna®
Kie parnią tara już dlaczego, a le  był wiród kurierów 3 eden Kłody ehic 
pak gseudonUUa ^ lo re k ^ k tó ry  e laes  oczyw istej potr 2ebi©«prawi© 
o ls  s s a ł języka niemiee&lego®g ksaiczno-ici był więc strasznym7/

„s .ipiocheś-pray sprawdzaniu doku '.©stó® w pociągu c ie ś lo  s u s la ł bie«
dak spać,a aokusaty do sprawdzania podawali jego współtowarzysze
podsóży0$s#|E dodając za każdym rasem mniej lub w ięcej sprośne
wytłumaczenia jego senności®

£iedy przyw iedli nom maszynę do p isan ia, powielacz,a "domowy"
skład broni i amunicji zaczął zajmować zbyt siele rai©jsca-skrytkę
trzeba było powiększyć © ten sposób,2© « tunelu (zaczynającym cię/
pod podiom podoju naszego domu,a mający© wyjioie na posesją s%« 
siadów) wykopać i odpowiednio obudować jeszcze  dwiespakala© snę- 
ki»Jedna s łu ży ła  jako »a£asynt uruga do nasłuchu radio*ego,pracy 
na powielaczu i  pisania na saszynie.^ krytka tu była często  m iej- 
soem pobytu ^ojoj córki wsady®czternastoletniej wówczas dziew® 
ezyakijpjzeA którą nie dało s ię  ukryć naszej d zia ła ln o ści*  
i-iie była ona zaprzy s tę ż o n y  członkiem organizacji ze względu na 
młody w iek ,sle  2 entuzjazm©® wła^oij^wya dla tego w ie k u j wała się 
do pracy konspiracyjnej«-.3bo je  z mężem obuwaliśmy się-,ae odsuwania 
je j  od tego co robimy maż© spowodować,że wymknie się apod naszej 
opieki®«reszfei s£*ż SasJaepisźi; mój twierdził,że nie ma wieku nieo­
dpowiedniego do służby swojej o j ozy &ii© •Zdecydowali,; my więc,żeby 
pracowała chroniona przez nsjs«&ajęł& się nasłuchem,pisała kotsu** 
nikaty8a maj^c zdolnoaei w tym kierunku-ss tykuły do naszej gazet 
ki .Podpisywała je pseudonimem "Jaskółka** .Pisywała też okolicz- 
noiciow© wiersze,naiwne i nieporadna,ale wzruszając© gorącym 
patriofcyzrse©,© to było wówczas potrzebne.Rysowała również karyka 
tuxy hitlerowskich wodzów,a także wykonywała tabliczki z numera* 
mi do zdjęć potrzebnych do fabrykowanych prsez komórkę legaliza­
cyjny dokumentów*j-jo dziś posiada dokument tej wialnie produkcj$V 
na fonografii nad jej głową widoczny jest numer przez nią wyko® 
nany*»iykonywała ta ż pracę kancelaryjną sztabu IX Obwodu,pisała
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aa mszynlG rozkazy.2iXkakrofcnie,w sprawach barsizo pilnych peł­
niła funkcję łączniczki,wykazując wiele rozsądnej odwagi i opano- 
nowania«3kry tka oddała nam v?ielt£ie u3łu&i,a do dziś zachowały aię 
jej fSagmenfcy*»?e jś cie dc niej było tok zamaskowane,ze niżom kto 
ais wiedział o je j  istnieniu nic przyszło ftassinsis: by na ray.il szu*® 
kać jej właśnie tam,gdzie była.Miała też urządzenie alarmowe(dzis 
Już nieczynne.) na wypadek ĉlyby pozostałym w mieszkaniu groziło 
niefeezpieczeJistwo.Odpowiedni sygnał dany z mieszkania powodował, 
że przebywający w skrytce wyskakiwali drugim v«yjściera i otaczali 
do2i lub wpadali,oczywiście z bronią#do dorgu.iia takc- ewentualno ić 
domownicy byli stale przy^otoa-sni,odpowiednio poinstruowani co do 
zaefco?<ania się^wówczas,żelazne porcje spakowane i przygotowane do 
uchwycenią w chwili opuszczania domu.Bo to powodować mogło tylko 
przejecie do parfcyzantki.iia szczęście do taiciej ostateczności nie 
doszłopskrytka egzamin zdał&*dwukrotne rew izje n ie  wykryły je j  
is tn ie n ia .

» magazynie umieszczonym w skrytce były również przechowywane 
autentyczne druki auswsisów,nocnyeh przepustek i  innych potrzeb­
nych do i s ^ i s s s i a m  bezpiecznego poruszania się  wywiadowców, 
kurjerów i  łąozników.**ruki te były dostarczane przez naszych ezłoa 
kć'^,pracujących w różny eh in stytucjach  niemieckich na polecenie 
organizacji«vj poezątso^ysfr okresie p ieczątki odbijało s ię  popsos­
tu jajkiem  ugotowanym aa twardo*Od !łnajprawdziwszych’- podpisów 
m ieli izasy wspaniałego speca o peeudoniłOa&^Stach^.w związku z nim 
przypomina s£« rai s ię  przygoda jego narzeczonej pseudonlKffi "Stenie

.W.i/rżib-ł) t
Nazwisk ich/hle paaię tam, o c a le li  oboje*zadarli zwi-zek małżeński 
i  w yjechali 3 Białegostoku zaraz po wojnie,

Otóż "atenia" okropnie lekkomyślna,o brawurowej odwadze i 
rzadko spotykanym szczęściu  ł^cznigska mego rejenu-przewoziła 
broń z miejsca ja k ie j * n iew ie lk ie j a k c ji do miejsca je j  magazyno- 
fcsnia.iiodzwigaia torbę do szosy i  postanowiła dalej jechać wygód- 
nie.sidzą© nadjeżdżający aasłochód-pomachała ręką .wyła młoda i  bar* 
dzo ładna ̂ samochód za trzy gał się«śaki4 Niemiec zaprosił ją do śro< 
ka .ił es zła s  uśmiechem,a jak ją  znam i  parnię tast-aiueiał to być ko­
kieteryjny Uiraisch^iieisieo pomógł jej ulokować eiężką torbę, po je­
chaliście pamiętam już w jakich okolicznościach doszło do spraw™ 
dzania dokumentów przed wjazdem do iiiałsgostoku.iutenia podała 
s«ój dowód wystaciony przez nas i zamaszyście podpisany przez 
,łŁ»taehafł.Sidoczriie sprawdzający zbyt długo prze trzy ogswai $0 w ręfe
Sss kach,bo towarzyszący Steni ftiemieo wziął lau go z rąk,spojrzał 
i oddając właścicielce zażarto-»?ał-M.0no,doaód(ausBeis) to może
£x by6 ral3zytjy,ale podpis jest mój’*,śmiejąc się z własnego dow-14



eipu.Okaz&ło się bogiem,aa nasza Stenia” trafiła na tę osobitość 
która podpisywała tego Eodseju dokumenty *iłc tym fe.kcic, opowiedz.la­
nym praca Stenię pa pcsr o c lo n e  sze zaufanie do um iejętnoici wst&«° 
cha" narosło jeesc&e bardziej»T® dziewczyna miała £jzczędcie,ale 
raiałn też w iele zissiej krwi•Byłam kiedyś -świadkiem takiego zdarza* 
a le :"S te n ia "  wyruszała *? te* en » prasą®V.y pchała nią teczkę- tsk,&e 
ledwie s ię  *am3Fkała*±łoni6W&3 2 hokć^,nawet zamkniętej teczk i widać 
było je j  zawarto-óć,Stenia juz ?jyokoda*c z  domu chwyciła z okna dwa 
jabłka i  poproś tu zatkała nimi boki taczki,Ponieważ szłam na jeden 
a punktów kontaktowych położonych ® pobliżu dwosca kolej owego,posz* 
łyday iazasuiś osa fc* ły-ś my się  przy budynku dwor ca.Gdsszła® zaledwie 
pasę fcxoków,kiedy dticszeo zo sta ł otoczony przsz jakichś ufcundusosa* 
s y c l i  n i  e m c ó w  f f  u  ts ?  s -s  z o n  o  w ą s k i e  p r z e j d c i s  d l a  p o d r ó ż n y c h , p i z e z  k t ó r e  

p r z e c h o d z i ć  m u 3 i e l i  p o j e d y n c z o ® ^ ? *  s a d z a n o  i je  b e g a ż e , a  n i e  d o k u r a e a ®  

t y • L t o f s y . i i i ł a m  3 i ę , ż e  c h o d z i ł ę  0 k o l e j n e  p o s z u k i w a n i a  s ł o n i n y  , ® a s ł a ,  

m i ę s a , k t ó r y m i  w i e l ©  o s ó b  h a n d l o w a ł o »nt i f c s a i a "  b y ł a  w & m ą t s z  k o s  A rn u *  

s t a ł a m  z  n i e p o k o j e m  i l e d a ą o  c o  l a d z i e , j a k  z a j r z ą ,  j e j  d o  t e c z k i *  

P a t r z y ł a m  j e j  n a  r ę c e . O d  s e z s a n e j  * i o a a y  d o  p ó ź n e j  j e s i e n i  c h o d z i ­

ł a  w  s p ó d n i c y  i  p ł c a z c z u - k o s a c a c u , p o n i e w a ż  z a  p a s k i e m  s p ó d n i c y  

a t a l e  n o s i ł a  p i s t o l e t  c o  p & e e z c s  d o b r z e  p i s y k r y w a ł « ^ o s i a d a i & ł a

Sti2/s *30 C3SJ *1 !l £> ci00 tan, ^cj n igdy,ale  i* .& ti Cl̂ Ł »3 
jak 'gssas*tfyła s ie ro tą , ca ł.:5 je j  rodzinę ®y sos dowal i  n ie s c y ,je j  jed* 
nej udało s ię  u c ie c ,a le  to już odrębna historia*O tóż patrzyłam na 
nią i  je j  ręee.Wycofać się nie isogła,posuwała s ię  wraz z innymi 
do p rze jśc ia ,g d z ie  dwaj iiiemcy sprawdzali bugeie.Odwróciła s ię  © 
mojt* stronę, pomachała ręką wesoło coś pokrsykujtjO*QsekałĄ» sępiąc 
sor^czkosojco asam w te j chw ili ar obić, jak  jo j  pomóc*a pomoc nie 
mogłam,było ich pop*ostu za duźo*ł wtenia^doszła do praejdci&,eeś' 
zagudywała i  nagie zobaczyłam jedno jabłko podrzucone przez ° 5 te -  
n ięria złapane przez żołnierza,potom  drugie rzucona już prosto w 
ręce drugiego żołnisrza.O ni jeszcze  s ię  ir& iali-a ,ł3 te n ia M już była
00 dru g ie j,b ezp ieczn e j streaie»«-aki;o mi s ię  sz ło  co domu tego dnia 

Poza "S ten ią" w moim re jo n ie  był© jeszcze  11 łączn iczek  i  2 
łuczników *2 nimi n ie  sia łem  jednak tego rodzaju  kłopotów i  n ieu s­
tannych Bkifcs ob&w.wzędć z n ich  zwfcrbowai&m osobiście  i  wprowadza^* 
łam do pracy k o n sp ira c y jn e j,s ta le  za le ca jąc  rozwagę i  przQsi?rz,6ga- 
jiiC przed b raw u r .k ie  każdarsu s ta le  dopisuje szozędcie .

Przenoszenia broni na wyznaczona punkty kontaktowe,gdzie 
zbierali aię członkosia organizacji biorący udział w akcjach dywes 
syjnych lub sabotażowych-należało do obowiązkowi łączniczek .fIsi 
samo odbieranie z punktów broni po akcji i odniesienie jej do miej 
sca magazynowania.Kcim zadaniem było każdorazowo wyznaczenie
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niego punktu, sprawdzeni© jego bszpieczoAstwa, odpowiedniego przy* 
gotowania l powiadomienie każdej łuczniczki o joj zadaniu.Syłaa 
również obowiązane do organizowania "obstawy" punktów podczas szko­
lenia sescji dywersyjnej «viysnacs«iig wart kobiecych 02as używanie 
łuczniczek do przenoszenia broni i materiałów wybuchowych s^&ke&s- 
podyktowane było względami bezpieczc/iStwa.M.obiety robiły to w spo­
sób nio budzący podejr zeń-ofc,jaka i babina niesie torbę kartofli, 
albo obierek,tu dwie jłusoszaI tak się rózga da iy,że trajkocą już 
dwie godsiny-jafe to Kobiety,

Do a k c ji dywersyjnej korzystano z jHinktów przy ul®KównolGgł.ej 
u Apolonii Ujbrowskiej pseudoniK® ”5abeM,przy ul.łom żyńskiej u 
Ł&rii o tru li pseudonimu* "Brzoza", przy ul .wiatrakowej u ob®Arsitro- 
wiczUiaienia nie parnię fcaa) pseudonim i  przy u l .Równoległej
u t& r ii  AJś»k pseudonimu nie parnię Łuis,juzie były przygotowane dwa 
łóżtsa,lekarstwa' i  opatrunki na wypadek ranienia w czasie  a k c j i .  
fi takiego "zapasowego”łóżka korzystano np.po a k c ji kolejowej spa­
len ia  pooi-^gu z benzyny w An&rzejewiczech (na tsssnssLks tra s ie  Białys* 
fcok«vołkosyak) w dniu 1? , 0*®19**3#gdzie z o s ta ł ranny jeden z dywer- 
aantów.^o udzieleniu pomocy, czekając na zorganizowani© transportu 
do szpitala,pod  opie§r4 przygotowanego do takich ewentualności le~ 
kuzza-ranny prze by s a l  w tya punkcie prawie dwie doby, opiekowały 
się  nim :-)asia Psak i  Apolonia ^biGwekeu* a k c ji  te j zg in a ł s&\.ż 
Isarii iiiruli,rów nież członek organ izacji r ~olsk& i* i  ©podległa n£a- 
liksfc &irula®&awlasem mówiąc je s t  o tym wzmianka w książce Cm llja- 
nowicsaa p t. "kolejowe s z la k if?,a le  okoliczności te j seler c i  są w 
n iej przedstawione nie zgodnie ze stenem faktycznym, tak samo jak 
aaisa akcja ,k tóra  w te j książce  je s t  poprosSu dziele® przypadku, 
.^yje w ai&łysstoku człow iek,który dowodził fe* ekcją-Otef&n fczułę- 
c k i, podkossenday rssgo męża,pseudoniaCs ** B ia ły*, człowiek z którym 
wapółpracowałea w *onspir&cji® Salikst B ixula, prowada*cy ten pociąg 
m aszyn ista,siał oire >lone zadanie do spełnienia w te j akcji®2a<3a -  
nie tv y p e łn ił,a le "^ in .ił straszny śmiercią w płomieniach®

Po te j c ię żk ie j s tra c ie  Karia g ir  ula nie załais&ła s ię ,n a d a l ; 
p ełn iła  swoje funkcje,dokładnie i  sprawnie wykonując wszelki© pole­
cenia, chociaż proponowano je j  wycofanie s ię  jako jedynej żyw ic ie l-5 
ce dwojga małych dzieci®

i-amiętaa również drugi przepadek korzystania z naszego pod” 
ręcznego szpitala u Far ii iJtak®ivnia 1 9 ® Oy .19 ^ 3 zorganizowano za- 
raach na Kocha,tut.prezydenta,o ile dobrze parniętaia jego stanowisko 
U każdym b\,dz#razie on podpisywał obwieszczenia o rozstrzeliwaniu 
czy wieszaniu Progów Rzeszy "*Akcju odbyła się na trasie Knyszyn- 
iiorsukówica.ggiijęło w niej około 1?0 żołnierzy niemieckich,w tym16



v/lększsj części oficerów,bo był to pociąg t*zw®urlopowy, &  wschod­
niego frontu«£ginął też jeden genera£,akcję Jednak uznano i do dziś
je s t  px zez nas nazy sana-nieudanym zamachem na Socha,* ponieważ Soch 
dosłownie w ostatniej chw ili zrezygnował z jazdy tym pociągiem 1 nai 
wywiad n ie zdążył już a k c ji odwołać®W te j a k c ji  z o s ta ł sanny jeden 
z naszych,ki&zzgc który dostaiozony na punkt,przebywał przez pewien 

\ J  ozas pod opieką rCaby,f i  Sar i i  Pfcak,sania s ta ło  s ię  mńźliwe bsspie** 
czae odfcxansportowanie go do szpitala®

iia punktach przy ul® .usaży laskiej i Bówa®ległej (u "&abyM) odby- 
waży się szkoleniach wykładowców p&aiętas Już tylko iiktor & łatisy- 
sza pseudonl&s ffifrankor! i iiłacysi&wa jtyaza pseudoniK® w*Varskiw« 
Punkt przy ul®&ntoniuk 3,se specjalnie skonstruowaną aksytlsątciem­
nia) by i wykorzystywany stale do przechowywania a pasata fotografi­
cznego i przyborów do wykonywania fot-ogra fil go dokumentów®
Odjęcia i  o b ił i  punkt ufcrzyaywał i-ranciszek Kolejko p3*,,Gotówłł* 

fciele nazwisk, pseudonimów, zd&rzeń-za ta rło  s ię  już w pamięci, 
a le  dopiero po latach aogg właściwi a ocenić w ie lk i $ruź,ogronase "ss® 
poświęcenie i  wolę palki z okupantem wszystkich kobiet,którym i wów­
czas dowodzi ła m cie  miałaś ani jednego przypadku by którakolwiek
i  w jakiejkolw iek  forsie  w yraziła niecfcęć do wykonania polecenia® 
a przecież wszystko opierało s ię  tylko na ich dobrej woli©

ifeaię tara dzień po wspomnianej a k c ji w Aadr ze je*iczach  ®v.'alczy l i  
tam męźezyzni i  nasz udział raiał być niew ielki,zw yczajne odebranie 
broni z punktu na równoległej od **iś»abyt}®ktało s ię  inaczej®&tan bo­
jowego pogo towla,na ty chraias tows^* •« ciągnię cie  dużej i lo ś c i  wojska 
spowodowały, że żołnierze dywersji n ie mogli donie-ia broni do wyzna- 
czonego punktu i  zd ali ją  na punkcie zapasow a w D ojlidach,nie przyj 
•osowanya do pr ze chowy wania broni i  jeszcze  aostateczaie  nie spraw­
dzanym pod względeri bezpiecznego użytkowania g o ^ w a rsa n cl m usieli 
czym prędzej wracać,by stanąć na swoich stanowiska cii pracy i  odsu­
nąć od s ie b ie  wszelkie podejrzetia®gyi© to zav?sze p iln ie  p rzestrze­
gane, jako rozkaz komeaa&fita®Broń z w ojlid  należało zabrać na ty eh- 
m iasW ile raiałam możliwości szybkiego powiadomienia potrzebnej ils i* 1
oi ł-.czni czak o doszły oraj? we c zte ry ; ja ,  moja córka i  : Barbar a; (Henryka 

\J Ł\o zna) która przybiegła do aule z fe. wiadomo,* ci**®*'o drodze powiada*
. / miły i  my jeszcze " ar zozę*', która mieszkała w pobliżu,** mieście był . 
alarm,pełno żandarmerii,my kilkakrotnie pokonywałyśmy tę trasę obła® 
dowano bronią i pozostało;cią amunioji.Pie czułam dźwiganego ciężar* 
ale wtedy naprawdę bałam się,o córkę®Kie mogły iffly iść razem®!To był 
dla ironie bardzo ciężki dzieśji pod wieczór9ki3dy wszystkie wróciły .śms 
szczęjliwis-rozpłakałas się,nawet już nie wiem dlaczego*Opowiadała 
rei później córka,jak podczas drugiego aarszu z bronią ukrytą w tor-
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is±B
bie s ob i as aynami od £tax tofilsz^i^zaiixę tu ulicy wyszła pioato na 
liiaraców feazasuj^oyoh psaoj ;eie na chodniku* } *> (V/z
Ba ;}o3dn& o ta ta  tmózt+Q c o fn lę c to  s ię  n io  i ?y ło/6o*7yv ;o2no eiu'a [yro&m 
to  na :?2c£38ÓQr»cte go&oćsoo s cfcodnili^** za tr^ym S a s ię  c s e lra j^  
da<5s$ $e$ pracje^M ^ersiio ft&urtc óySy t llo  nSo^ to  oofctindy ec-G&aoia-.- 
wre csc 2 o fet<Sryi§ 
c3ę&f:a#a 3.0!
pr3ocsaiey*rotorc c^ata Jols na s&rsya łaoŁi .t/roc % la  asoaOGMwfct-a Sxw~ 
dco dasna s s te n ie * Dla nos, r?t orssyoti, to  b y ł raes e!>lek pos?$3e d n iB 
a2.a cSf&a c&efca rroiTCsa© 5.4 lat*

iissi ant BDt?rvjarson nio polce cola  niania eto caaq
po tę  !>st^*2ilQ0ytaa pc«vi.oęJsrieó tysko Jałta Jost sytu acja  i  3 ols w na® 
sus&acfe togo dnia niobospieoBr*^ sad©jiio*iitóre trseba t?yK»naó* 
Serm&y s ię  ^ednoesoćRic# 130tono do <lrO{jl*

Kto sarrazo 3c<Sx>I« esos-odfoto dopisyrsGlo*?? grudniu  1043 r.^Dosfta*1 
soetata  aroes torcssa*!ifo na c&afceU owojo^ dsfa£aXnośc£ 30$ 

ZJldtet Lao s iep rco d  t?oJbq ofioor 3otaioti7a»£rsacony/ » / is ie lit /  na 
tereny ofeupotsasso* osłonds aassoj org£miSGCt1i®i^coęza£ Jako robotnifs 
na lo tn i slm Eryszlaoy t? SiaSyasto&a i  v?ras co sno3Q grapQ pro^&d&iS 
tao t?7irJać»r:' J o li  sposób oosfc^piła tan defc03spSs*»3a to$ gnsp^jud 
nio pcsat^taB#aSo eaSa graąa tesssfcs te& zvcęp  soefcaSa aresstoęsana* 
csłojD&otTi© f!ropy t?yę?iadowDzc3  /O oodb/ soefcalf poaiessent na terenie 
by&ogo garnSsom r? OiaSyostofcu cloSa 7 grudnia i 9£3  r* a ntebat Lęcssw 
c y  w ®  s rodsinO /C-oâ t UoE?$tef£9 oyr&ieo i  brato©/ ro zstrze la n i ciota 
B gradnia 1940  r* \? ■ >Ie;locoTjeóol Qzat)&tika. pod P/2 ołyoc t oSfMco*,Ąiii 
Uem*y&a*aai nicbaS, toino tortur*»ni© v^3a l t  nikGg©ec2ef^> dosiodon Joofc 
Sakte&e dotyobesas 3y 3$*;X>ptcrQ te ra s  \? oolc^ p ełn i nidsG^du bordso 
aieyoseOdDio poetopa $03  woosas,Mot^y na ttiadoaoeć o orosst-omaiu 
nanrbGryn odnowi Srao c3aoo\:-c$ nanoS ssitacy n lo joca EaDloGS&oaia* ■"'erag 
nio uoiaSsb^o potopić Iad3if fefeór2y s io  u  rOltaoli gestapo saSoręr.^jSi 
uóttosao rayśl o tyo ?>ySa nio do ps*sy^ęoia*A poiiadto nmiioSaDeźG optj® 
oso3a^^5 DiceaiiaBiG tyn brali rciory ?? łJParborQn5So cobaoao to
no jo  podliOoaiKii^, atuioFds-Ot^o nio aao ao nicli saufaniae£io to i?olsoycfi
oio tłOdsio t?yrasoo bralco scstJfonła a  praca Lconspiraoyjna bes niogo 
nio aa praocica oonoa.Ijio ty lk o  200taS o ^ alo  &y&a£i pmim*śo to było 
stsigsao i  co &  ^ocoJ^csoSaa oiQ sopoSiiio nms^iEsrastn boap^oosr^a* 
Banlso trio rs y ła n  u liobaoty 2 doso g ^ o m .I iio  s iia ło a  Jossoao aajcaai?“ 
Dio^ssyolł ot.roa iiycia,nto u io d sia łao  00 oni 0033 crobić s  caiouie** 
iiioai.’

JrO a r o a a t o n a i i i u  ó a o s o a a o s o  L o o o a d a i i t a  i l  C b o o t l a  i i n t o a i ^

\ j  i> ib s * o a 3 l s i o r{5o / t t i 2; n S a b y ‘V  p o o u d o a i ^ a  rti ł 0 i i G r j ^ ^ “» t0 L,i c : i d 0 i : t ' 3n  ą Ą £ ^ u a , u i \

J3&&& *
z z z z z n z  s o
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■ -  s  -  j : : ' 0
soafcaS ras5j Uaz&m Pffoasl psoodooij^ii n<Sugn+m><gtszQ c£m$Q cbro> 
m  prsaprouadsano &yły 7  porosmioaia 1  ©oaofty Anail Kraj 000̂ ,
titdroj SeGeseagaEfc-ss aa sniaato istaSystoIs !ŝ 3 agr Caasłosy % ^ c #paea» 
£osęs23 ®F£X!ptVsp8 £aia£ 03  dodat&o^ ftiE&o^g ł& sa& oslsi rc&ędsy **&&* 

s nFiSapga0ea po aoaloaia FH s fUS-natlal petai&aa wszystkie dc 
tyolssssascKso gas&ejo w  OSnsOd&la AK oa ciasto Białystok,;

w Ewsaoy fcoasplsaeyjaej b m t a  udsloS cała soja sodsiBałOpreos 
a§^Ł®c^f&a % Esaio-aoja coklra Magdalena v?ołocbo^ /asaa^Sa w  1052/ as 
t A o s a s  w poaaest^a ęyaG&a8spG tatara niema gai&oję l^DSBica^l 

$ak goSąlj^l steasafc^ o pogGOse? j Łssassy 1 aalwa^oSi ©oa«* 
koob nikt si@ potSajFzesaS o aaMaś aielogala© poosyspatóHySa na$* 
lepss^o ^ y s ^ a m d M ^ ^ s ś o I i  o&ods& o CK&?&edssKl@ «s|gb Osmgie^ 
ocSsfsS, a  es$3g«3 sl0s&r5«Kjosyui%i0 ala ®03ystś£iel3 t?isy&sr matki 13 oda 

Tizk Sc&oeii Bk£adalo*£o w eteaa&aaia laojoj eioatsy«l3ar£& 
ssasdlil&isej ,?̂ rS: m iakt koataktmsy.lllo byt to £8doa& źadsa s r^sSg^ 
& %  <3^aaisao^i>si©i3tra®«^[3atol!Ła & i^oaaksa&a Swifislai 8s?
dK&eoMogOgp^rjGofmta & mw&srgfLm dsisei ds Sśalogosfcoko &  1940

Sta aąstai 5%  ̂ yUscIł is©«$ŝ  ©  £94i#eio adą? 
% l a  siQ ortaioaa&Ssg&ko aaw&^ala kontakt s popt^saotk^ radalooł 
it? aoola e&GssIsaa&a prstr ai&ogr I&3<*e?8&£c$ 3 a&rsi^saSa pta&& feoit* 

tyt&Sa ® ® g D  pul^owto^stsa rospooaal^ siQ kon&okfcy e 1 
gss^ł partysaató^ sadsioaMea o eko&icae& t?al&£/ w  £e®
lile dsooiasj graMey es ZS8&/&tto fe^la £>0 tsspóSpraea w- połowa to^a 
s t o a  asaoseasaspoproata adatolaaio e o M ©  posoo^Jcst to oosys?iśoi 
iso£e adan&e aa tas t s m t fslo wiesu bowiem de&ladaiasEa 4akioJ ptsp- 
m o ^ A a&a a tą gniga sadala6l£&o& partyaostóę? a t s ^ s ^ ^ l ^ ^ i M p 0* 
EŁt^ego gko&fca&tomSss sa esej*! sióstr £&s£^ii

W sasiaa m  §smo trM&a&sm psses t& $ą siootrt.IS Gtj^a feala«
Jo*3̂  prsaSiosysaS sdot^ta inSo^ooeJo o traa^x^&css!i kole^ot^cls <so

rat^sieoMaJ pa?«^saat&ii^ 
f?m2&$bQ® &:Mo ste^osia s togo e&resa.s? pS-es^soJ połowo 

feriotaia 1043 sipowi^osicaa Emiae'^0 m  î aaEscio prsy utjhoa&yńm , 
e M o J  aisai^o ^ra<S^2a #sstd®a actelsla s tg,aa^?cfs,to dsi^&i cata 
tsasi m ssaJ os^aais^io^a "Bialonsa^/Stofaa ssaSQ0Sti/*pr®sajQscJ3a 
tjósc&go JaSfiO EKass^aicta par02?03a^0)Qi0sa6 paMzt tm  psaygota^ 
oy m  pssyigeio Mirior^ePras^są^^^eli togo daia s Waj^aa^-pole® 
eiSao mtycHoiostGu-G ©yp^aiSBdseai© %g«Mdt a togo 
i?S?promc2sl<S SatsQ»alo co dalej? Sie po to Ją mtoę©li»&oby teras 
aosto®i^ aa alie^lSrso&a JQ by^o b o ^ o e s c i o  a£a^d#aio odl^ajoo 
ato^ieli wQ<JsNfeo& S®ses miaafe^^a tago dnia w  fe@msi©*aadtoc^»? 
^oaałaa Bem *8a£m  n3iaMma9/ t t ć s ^  w io  o t^ s  poeiaaossiV os&oa 
a&OBtsy i liaato#i>olocau^o daiołaó aaj^a*|3ySao iodaok niofgK^co^m 
3a& soatam  aa tya pm^aia prsy^ęci ladsio eopotaio aicsnani 00Jej19



sióstrzts9któr& w pracy konspir acyjnoj była bardzo oatroina* \
Poszłaa ®i§o saa& i zd^&yłam przad przyjście® "Małego" a: Jego pod® 
opicszną uprzedzając o tej Bizy cis8Pa s&Łańzim n&z®iiz&ilu się z sios1 
trą us talii#. &£y.że przeisufceoiy Gsi£kinierśt$ do oddziału radziscki&J 
partyzantki. £dzis był© ^uż kilka kobietko ca&sa przyjścia łącznika 
Żydó^ka(&isstfity,nie pamiętam jej i&senia, parnię tom tylko8se była 
rałoda*ładna i px zez aż enŁ/aiała ukryuad się « mieszkaniu mc Jo J ©iostrj 
łącznik'przychodził fc cmi fc£r&owo UJ*®£ czw&sfckijponis^ag; sless&włt* 
aa Sijouekioa było *  pobliżu sioJsklagG t£rgtt8na który schodziło się 
1 zjeżdżało a okolic wisie ludzi „i^ telej moźm było pxsęmlmąó s ię  
mięosy ni2d»2£Qdnie £ nasz- umo®ą*$ najbli&szy c3R?&r tok, kiedy przysz­
łam aa SiJoKsk^, łącznik już tm  by 3LS za shnikg nadszedł "Bi&łytt«Źy“ 
daueczka była gotosa do dx’0£i»ubr&na s 8fcr63,J&ki u tych okolicach, 
n o siły  m iejskie dzie!?e2gt&©l>st&lonie zost&łoa£© wyruszą sre tsófyfcę; 
łąoanik,dsleficayna i  wBifeły%Ka pytanie? któr§dy feędą fczli-łąezntk  
ai® u d z ie l i ł  odpowiedzi aeKi^a tyłkow a p^oB&dSf^Bi&ły" od^roY^1** 
d z ił ieh  za tsiaoto i  ^E6o i l 8£dyS łącznik ni© ch cia ł dalej iś ć  raso®© 
Mso*śo był to fisło*  ̂ ohiepłaoj^y&sjsywał. M ele  ostro£nośoisa aa^st 
ssotna p cwie dx ie  <5~ni <su fiioio i  « ?o tygodniu do^ledzi&ł&a si§  od siostry .*  
że 9&dx6& przebi&gła szozgśli&ie.Itoplciro po dłuższym css&i® donieś® 
d zia ła ś  s ię  od siosfcry?iie łączn ik  J sst s iero tą  i  nasyca s ię  Jas Żu*»; 
ko@*A po k ilk a  lataofc,kiedy r&sea z "Biały®* vsposlfifilJUflgr tamta eza< 
sy p osied zia ły©  3&n i*ukow zo a ta i w Pole cg, mieszka w Białyn&fcsks do 
obwili obacnsj «

&a p&:-j£adnlct?*em punktu na tCiJoisskiaJ pzsekyzywali5sjy Jeszcze 
silkakrefeni® * spalony oh "ludzi, k tós sy 2 tytułu iraoleb przekonać chct®
ii żmil&źd się w par tyg&nfeo© radzieckiej •ilazsi^k ani pseu&Mifflśw 
ty di osób £iie sjia łam-zostali nsi po pros tu prseteasci praes wFili?aw 
s poi<iosiil«i3 skorzystania s pomnej mojej siostry^sdays tylko pzsy’ 
paffiui tt̂ awlsabo saojio uteiło mi s; paai§oi*Cała ta his feeria od poczuj-> 
tliu była fesagiczna* w kwietniu 1§42 r.pszsd -•iwięfcani Wielkanoiibysi 
m\ż adjsp£GQuj^<i jfiiŁo rrs&ssynisfea ixixowQza9mi&Ł okropny «ypad«fe*Ha 
stagji ija.py«i>BS9 opadła pod parowóz dziewczynka dsiosięciclotnia* 
kfcóya starła w drodze do szpitala*Miia© Iż rtąź nio ponosił £adn©j wi* 
ay*^Pad?cie£a feya był bardzo przygnfbiony*Tak Jak cała nasza rodzina* 
PosSanoisiliiw zaiatoi^sowa^ się bliśej lo&an tej rodziny * Pojęcia-* 
łam do iapy«08us#sdziQ sioszkała siatka dzissazynki Kolona Giesifioz® 
ebniałaa zobaczyć \s jaisich wyrunkwoh iyJąoWarunii okazały się cięż- 
kls«Jak ai oposiadała iislena aica\5ioz#Eąż jej wy cofa i się razos ss 
Armią Badsiookątona została z dsfô sieia dzieci,be2 środ&ów atrzys^aia
Zabita daiosczyaka zb ierała  na torach sg§aielsrgłodsza A lic ja  s ia ła  
BÓsozao 7 la t.O b ieca łaś zor^anlaosaui poaoo 1 cróclła^  do doiaa*
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-  10 -  U -ĄO
ZR d»a dni iielena Gicewlcz przyjechaia do na.® prosząe o pomoc ln -  
nsgo rodzaju.® Opowiedziała naia^źe je j  raąa £ jogo &oleg^ EaluJk,obaj
rzeaisilnicy icol̂ .Joryałi sa&ła&Sw naprawczych w 2&pach,w oicieaie ou 
Jealanl 1929 ro&u do ^941 tyli dzlaikozasii partii komunietycznej 
w lapaeli® Bal u&s który pozoaiai w oluipowsayoh la pach* został przes 
fii*aoi$tf rosstr zalany oiielena Gicercloz 1 Sterani© B&luk. zosfe&ły os*» 
trz9żons*źQ *liS2H tjyd&Ł na obie rodziny wyro& ś&iercioKie wies c:sy 
fcak rzeczywiście isysJ-ądała px&wd&*ale Gic9*»lazcs<s jozpaczii^ie 
pl&&ała 1 p rosiła  o ratane&.Postfinosillśrsy więc P2syją4 -ja>eyJ^d 
obie fes rodziny do rwo&o &&au<* Domek nasz miel. 5 po&oi»wlęc dsis e&« 
daliśsy na oleasiui&la dla tych kobiet „Cór ?ca Stefanit Balttk,Walenty 
aa pseudoni>6a "Braózfca" miała chyba wókozgs 1S lat»?e psw&yn cza­
sie siiê isô alsus Ją do organizacji X była Jedną z najlepszy oh na­
szyci* łączniez«&«1feiŁ Ein$łc Pilica rsi6sięc?«*Po fcya czasie gauwfeśp* 
łas^ś® cricewiosoną zaczął odsiedzaa jsjs.14 aiesnany fil Egźesysna© 
Była® sśłenaa przypuszczane aą to sprawy d&ros ŷ ĵg wladoias sgozc 
golnie*£s pxsed spussestmism go do a®ego poicoju3 dxu^imi drzełasi 
wysyłała ewoją coreozjcf do naszego saieesżtfmiacKi© ©suSwa aię po®o« 
łaaa do sprawowania opie&i nad S«sw« prowadzanie® &i§ t»J liobie- 
fcy*ale nosz dom za ttzglę&it na zadania Jakie spełniał v organika® 
cjl«a£e m£gł byś narasesy na dełtonsplrację •Posiewaj P?i2#ty 00 Ja» 
& ijś czas się powtarzały « stanowczej ^oiMe z&pr ofceetowałasuGics* 
wieżowa rospłs&ała się i  przyznała^© wprowadziła r»as w błą r̂e5«?iąC 
is  je j  sąś uciekł 3 Armią Radziao&ą.Ukrywa si§ na przedmieściach

ttiałesostofcu, pracuje w tarta&u w Dojildaek posługując alf żalenia* 
nys nazwis&iea-l on to wiainie odwiedza Ją w tajemnicy nawet dss-ie« 
o&ieffi*U&rywani6 aif»ciągły sferach 1 politycznybesczynnośd seswo* 
w© go wyosesp^waly okclaiby praedoatsó się do oddziałów leinyche 
aajobęiaiej z&daieo&ie&sals nis sose Bis pad z nW&on&akfcuuPssyjB** 
n&m szezeszegżQ © ćym pszypadku tsoehą obawialiśEGy si§.Poznanie 
tgroh ludzi feyło slaialsie pszFpadio^e^ni© ląozyla aas działalnei<5 
^oaspizaoyjnaeAl© mój oiąsł.® siał poczacte ^iny isobeo fcych Iw 
dzi i  to cisy ba za decydowało, ż© ule«£li.iiEy leli proibom»I w tym przy- 
padiiu poaogża rsoja slostsa i 4 @4 pun^S na £ljo33*tl@4«3oz®&i£aal8 
tssaio fcyllso tóoohę dłoiej$pxawd9podobaie spiacdzaao dziaialnoid 
aioasloza w łapach«Sasyst^io wypadło dobzza«?rsopioiiadzal go ten a 
aaia iącsai& Jan żujso® •Antoniego Glos® i cza widziałam jeszcze raz a? 
1 9 ^  rewiu po wyzwolenia Białegoato&u.ł^l w aundnrzs porucznika 
Ludowego Woja&a Polsfeiego*Podzięisotfał aa ople&$ nad aoną 1 d z lso -  
iŁies*sabsaA Je s  naszego damu o6wląo«źe teras będą EBiesaisali w 
mieozisanlu wojaXowyra«Dalsze losy  te j rodziny nielJtf, znane.Stefanł^
i  Walentyna BaJLuife aieozlsały u nas do Icoiica ^ojny#Walentyna wyszłe
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i  rJ&zótm na z&akdd*
Sepomiaii e ezasć-t? okupao^i n ls  pisałara slgĆy^Hlc uwaiam 

aa soda© u*agl*?&pxoa£a i  a^ycaa^nia s&fcilais te ,00 tsswha było* 
i£aaa« ©e&U&la® do¥?tSci«c ti^ccka c-seall© Jadnak p2a.o§ kcbia£#n&dft» 
4%© nan c&sriaaseEl&4 4& od^naascaa so&iiUaa kzzySss EsULeoisnysli* 
ŝ efe&yai is ŝyź,6i3 zasługi & mleazoal i  assnaossana do atapnla podpa- 
xuo&&ik& ez&sa %$,)&? ̂ polonia- ifobi&vs£ka "Saha^-zlct# kizyż zasługi 
a jaieosfeffiij^asia Btiula *B£Z£*a&**fcsąza«y kx23r& z a s ła li a salsc.zs&i. 

tialeźymy do ZBoULD «ś BiaiyissfcokB i nadal ufcxzysss4&ffiy ze so&ą
G*0& fc&ki»y e

«©daa z  wjrkł&dosc&s $2&6yfttev iryez. sfy^ssfcaJ: as s ę d z in ą  ź s  Gńa- 
ńaka i  e&l saska śssa s^ć&leA&rs&u r*i€> fcyiko,£e pxzy uli®
ey <&uxmaidskiaj$sa bzzgBaczu &fcv&xzył sklep 1 sp*zagadał cs&pfcl 
kióse sa© sz y ł8& faoku fee&o nauazsł się ir ozssie okupacji <»3ic£l&a 
s&sja & 1944 acokisi w£ó^li«Ł do SSKiąsł&ti Ha{&l6c&ieg&*s^fiłie&zkiił& w 
S^UmlMeeSdzis spotkała po fcszscfc. l&tecb niss-ldzesia cóxk§ iekaxfci 
kfcóxa p?&«& fc<& ls§a fc îa « paifeyłsanęGs sadzisckie^ s& fcans&aGk 
bla&ft u&kiob«fcksótm  Dśs&lasita się dru^a ećxfc&$25 kń6t% prsas fcargy 
l&ta ule aiala aiya&sa ksmfcakfcu akl sądnej eiadomoici o nie^ i  
im&£&ł& Ją  s a  saginicaa^«Bai© a0a1;ŁŁd4&Btk& le n ln g ra d a k ie j  u e z e ln ig  
@&&z@aiiis£ę psztesała fclo&ad  ̂ Lsfclfigi?a«Uł*
gyly ds&ódaa Objada A£ aiasfea  a ia ł^efcok  f$gE«ezosm t KtUcke~ss»lBe&~ 
ka ® iśiaiyj3ŝ ak.u©
syły <k>fećdaa Ofcsę#* ^K8plk»W2js.4ye^ats Liniasski HKaeiał&«”-iaieeEl£ft 
^ S*6Ł&se;*ila*
M&sife Ptak mi«£S&& © i l le *
b&gr&B biaul^oiti MBia^rw ralaazka « jBieŁłysaicku pray ulaSi&lakle^ 
1?®0 i la  i?l£sza iaa 2&i2iax p2zysfcąpi<S 4a pisania eape-nnień ckupacyj- 
aydu

k « l  iiuij' «u s^aiieaiiOi^włi tu osdb-nl© aą ©1 znana»
2 oz^opi ŝiSsde&UaŁaiłSóSfW^aiiimiotw rjodsieasł^oh-cie £acfhov5ałe  ei^ 
aio«ri:o^pl^śo«aiiiE^ je «dpiawSa 1 prssodoajKali8ale poje&clk 
■m'i. s ię ai3azo£6l£i^,«a£>^^o 3Łufesia.ispso26yp7^ało się & ręi^ch® 
Moś© i*&sii0t?ey u sieli ’oy *0 ayjąd i  ^aicoś sacfco^a4,fele asy feeg© 
ale tt&l6X£4£gu<£&& p£ssa9UQV7anj/ *aaas^k(t»ki do v&£$Qaoia » klap$/ 
aa&zej cs^aiisaojl "Polska. iii6padlaglanv»y^onaay pi^eś. smiaaą
YWrtY* i-jaaristeŝ ossaaiaaoji t«2nep2>zad Kcaleaiom s AK»^o^9 go wypożyezya*
nl® mogg &o jednak ofiaxo«$ić8 jesfc ml aezmą pa»ią&ką«

P2aasylafkapsodukej^ sdjęó ^koo&ayeii pt&ez człoska BI o p$d
udoniraie nl.ia<-Kulan,któxy aa poleooai® azg&aiz&oji feył niem ieo-
k ia  iandaxmam«liaz9leka 4©go n io  malam nigdy i  nigdy go n ie  w i-  
d z la Ł a s ,
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.rian Fresel - Relacja z działalności w czasie okupacji.
AU-

Urodziłem się 1.07.1898 r w Sosnowcu. Od najmłodszych lat 
jako członek POW /Polska Organizacja Wojskowa/ ‘brałem udział w wal­
kach z Niemcami. W 1918 roku wstąpiłem do wojska - 8 pułk legionów. 
W 1919 r razem z całą kompanią / przebraną w cywilne ubrania/ wyru­
szyłem na Śląsk na pomoc walczącym powstańcom, Z tytułu swoich 
kwalifikacji zawodowych - przeniesiono mnie następnie do 3 pułku 
wojsk kolejowych w Łodzi, gdzie awansowałem do stopnia porucznika.

Na przełomie lat 1941/42 wstąpiłem do organizacji podziemnej 
"Polska Niepodległa" w Białymstoku, jako jej członek i jednocześnie 
maszynista kolejowy - wykonywałem zlecone mi zadania wywiadowcze 
i dywersyjne, dotyczące transportu kolejowego. Rozkazem Nr.Ii 5/43 
z dnia 1.02.1943 zostałem mianowany referentem skarbowym Okręgu VII, 
a następnie z dniem 1.02.1944 r - Komendantem 2 Obwodu Kolejowego.

Działalność dowodzonego przeze mnie Obwodu obejmowała swym 
zasięgiem tereny kolejowe białostocczyzny w ścisłym kontakcie z 
Warszawą i Wilnem. Do zadań moich należało:
1.- zorganizowanie Obwodu w podziale na tereny działania poszcze­

gólnych rejonów,
2.- zorganizowanie bezpiecznej sieci łączności i przerzutu zaopat­

rzenia na tereny wschodnie,
3.- dysponowanie posiadaną przez Obwód bronią ręczną i maszynową,
4.- opracowywanie planów akcji dywersyjno- owych na liniach 

kolejowych białostocczyzny,
5.- osobiste dowodzenie poważniejszymi akcjami,
6.- bieżące zapoznawanie się z materiałami wywiadowczymi, dostar­

czanymi przez obie sekcje wywiadowcze,
7.- mianowanie dowódców rejonów i sekcji, przyjmowanie nowych człon­

ków organizacji.
Obwód podzielony był na 5 rejonów, każdym rejonem dowodził komen­
dant. Każdy rejon otrzymywał przydział broni, a oprócz tego dyspo­
nował własną, zdobytą na okupancie;

Sztab Obwodu posiadał dwie drużyny dywersyjno-sabotażowe, 
które prowadziły dywersję na liniach kolejowych. Istniały również 
dwie sekcje sprawnie działającego wywiadu, sekcja legalizacyjna 
oraz sekcja tajnej prasy, która redagowała, powielała i kolportowa­
ła prasę w terenie VII Okręgu PN.

Struktura organizacyjna, system łączności i sposób przyjmo­
wania nowych członków organizacji okazały s.ię właściwe - % Obwód 
Kolejowy nie miał w swoich szeregach prowokatora ani zdrajcy.
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Sieć przerzutów funkcjonowała dobrze, odbywały się one koleją, 
przeważnie przez członków organizacji będących maszynistami i pomoc­
nikami maszynistów parowozów. Na wschód przesyłaliśmy prasę, broń, 
lakarstwa, na zachód najczęściej przewożono ludzi: żydów uciekają­
cych z tutejszego getta lub zdekonspirowanych członków organizacji. 
Kurierzy z regóły musieli posiadać dobrą znajomość języka niemiec­
kiego i posługiwali się niemieckimi mundurami oraz dokumentami 
stwierdzającymi ich przynależność do ówczesnej "rasy panów", odbywali 
więc podróże na ogół w wagonach przeznaczonych tylko dla Niemców, 
co pozwalało im bezpieczniej wykonywać swoje zadania.
Oprócz zdyscyplinowania i ofiarności tych ludzi - wymagało to produ­
kowania odpowiednich i wiarygodnymhdokumcntów dla kurierów i łączni­
ków /chociaż nie tylko dla nich/ czym zajmowała się komórka legaliza­
cyjna poprzez swoich członków, na rozkaz organizacji pracujących 
w instytucjach niemieckich.
Sieć punktów kontaktowych i opracowany system kontaktowy zapewniał 
możność szybkiego porozumiewania się, co przy braku telefonów w mices 
kaniach nie było rzeczą łatwą. Miało to duże znaczenie przy akcjach 
na terenie kolejowym, gdżie wiadomości sekcji wywiadowczej należało 
szybko przekazać i wykorzystać przed ich zdeaktualizowaniem się.

Plany wszystkich akcji dywersyjnych opracowywałem osobiście 
mając na uwadze najskuteczniejsze ich działanie przy jednoczesnym 
zapewnieniu jak najmniejszych strat własnych. Pomocna mi była wie­
dza fachowa, doświadczenie nabyte w wieloletniej pracy na kolei oraz 
dobra znajomość wszystkich szlaków kolejowych białostocczyzny.
I tak np. w akcji 17.04.1943 r na szlaku Andrzejewicze - Wołkowysk 
gdzie zniszczyliśmy cały pociąg z benzyną, zginęła cała niemiecka 
obsługa pociągli i niemal wszyscy konwojenci - nasz oddział poniósł 
straty: jeden zabity i dwóch rannych; z tym, że poległ maszynista
i ranny pomocnik /obaj członkowie organizacji/ w wyniku przypadku 
niemożliwego do przewidzenia. Natomiast największa nasza akcja s dn, 
19.09.1943 r na szlaku Knyszyn - Borsuk-ówka, podczas której zginęło 
około 170 Niemców - przebiegła bez żadnych strat własnych.

W czasie okupacji i mojej przynależności do organizacji podziems 
nej, osobiście opracowałem i przygotowałem w szczegółach ponad 40 
kolejowych akcji dywersyjnych, biorąc udział w najpoważniejszych.

Po scaleniu organizacji "Polska Niepodległa" z Armią Krajową" 
zostałem włączony do sztabu komendy Obwodu AK na miasto Białystok 
pozostając na dotychczasowym stanowisku do wyzwolenia;

Marian Presel emeryt PKP, były Komendant % Obwodu Kolejo­
wego PN później AK, pseudonimy: "Jur" i "Bezwzględny".
Zamieszkały Białystok ul. Kanonierska 5 _

_ 2 - ^  U  ̂
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W oparciu o pełnomocnictwo Komendanta Sił Zbrojnych w Kraju, 
nr 732/223/B.P./1, * dnia 26.04.1944 roku, niniejszym stwierdzam, że 
Obywatel FRESEL Marian, ayn Pawła i Marianny, urodzony dnia 1.07.1898 
roku. wykształcania średnia, porucznik 3 pułku Wojsk Kolejowych, pse­
udonim "Bezwzględny" i "Jur ’ był kołnierzem w szeregach P.N.i Armii 
Krajowej od października 1942 roku do wyzwolenia, w okresie hitlerow­
skiej okupacji, na terenie Białostockiego Okręgu, w obwodzie miasto 
Białystok, pełniąo funkcje!- referenta finansowego w sztabie YII okręgu organizacji P.N.,
- komendanta obwodu II Polska Niepodległa - Armii Krajowej.

Obywatel "Bezwzględny"po wstąpieniu do organizacji P.N. został włą­
czony do sztabu VII okręgu* Po zapoznaniu się z zasadami organizacji 
P.N. został wyznaczony referentem finansowym w sztabie VII okręgu; 
zorganizował planową pracę i planowy podział funduszów, przydzielanych 
przez Centralę oraz rozdział n/a poszczególne Komendy P.N.; zorganizo­
wał planową sied łączności i przęrzutu zaopatrzenia na tereny wschod­
nie, dobierając odpowiednich kurierów. Jako komendant II obwodu, Ob. 
"Bezwzględny"zorganizował otnród w podziale terenu na 5 rejonów. Każ­
dym rejonem dowodził komendant, który posiadał sekcję dobranych ludzi, 
jako sztab dowodzenia rejonem. W tjra czasie komendant Il-go obwodu dy­
sponował pewną ilością broni ręcsnej i maszynowej, zakupioną, względ­
nie zdobytą na okupancie. Niezależnie od tego każdy rejon dysponował 
własną zdobytą bronią. Sztab obwodu posiadał zorganizowana dwie druży­
ny dywersyjno-sabotażowe, które prowadziły dywersję na liniach kolejo­
wych. Obywatel "Bezwzględny" , jako oficer służby kolejowej i doświad­
czony pracownik zorganizował i osobiście przeprowadził planowe akcje 
dywersyjno-sabotażowe: w okresie dowodzenia obwo<Sem wykonał ponad
40 akcji, niszcząc setki wagonówrz materiałami łatwopalnymi i sprzętem. 
Między Innymi Ob.Frssel Maria-n apracował plan i przygotował w szcze­
gółach akcje wykonane w 1943 w Aniu 17 kwietnia na szlaku kolejo­
wym Andrzejewicze-Sołkowysk*zostą* spalony pociąg z benzyną, a w dniu 
19 września na szlaku kolejowym Kayszyn-Eorsukowa wyaadsono pociąg 
Urlaub Zug z wojskiem niemieckim gdzie zginęło około 170 Niemców ofi­
cerów i szeregowych, powracających a urlopu.
Obwód p-oeiadał dwie sekcje dobrze pracującego wywiadu oraz sekcję 

tajnej prasy, w której redagowąno i. kolportowano prasę w terenie okrę­
gu. Po scaleniu z A.K. Obywatel "Bezwzględny" został włączony do szta­
bu komendy obwodu A . K .  na miasto Białystok i nadal pozostał na swoim 
stanowisku, podlegając mjr.Czesławowi Hakke i Inspektorowi mjr.ftłady- 
sławowi Kaufmanowi.

Obywatel Marian Freski wyróżnił się jako dowódca i organiza­
tor, w szeregach Wojska w konupiracji, obywatelską nieugiętą postawą
i osobistą odwagą na polu walki z hitlerowskim okupantem i został:

o d z n a c z o n y  [
- Srebrnym Krzyżem Virtuti Militari w listopadzie 1944 roku,
- Złotym Krzyżem Zasługi r. Mieczami w sierpniu 1944 roku,
- Krzyżem Walecznych po raz pierwszy w marcu 1944 roku;

a w a n s  o w a r» y
- do atopnia kapitana w maju 19*4 roku.

o  V / C T , T O f c P W i a «  >■;; /  CIF,
StowaHTTZMlr W;V.»*j '.i.........iin.tl

Z \  I*. 7. A  O G  L 6  . ;  ti Y 
y / » r » Z 9 Y10, Al. U|o*(!o\<«v!o Nrdn.30.08.1973 r.tyuWj

B.D-ca Białostockiego Okręgu A.K,
O - <yUi (4 y(

''Mścisław''
Liniarski Władysław płk.

CUiC M  li^ho
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dnia .. %. . 2002 r.

Szanowna

Pani

. \C-
. T.?vr£o ,

.'V.V-;-YS5/>rv̂V'.
........\<* ■

m t

Reprezentujęi Fundację „Archiwum Pomorskie Armii Krajowej” w Toruniu, której 
jednym z głównych zadań jest gromadzenie, opracowywanie i udostępnianie materiałów 
archiwalnych nt. służby Polek na frontach II wojny światowej. W związku z tyrr, zadaniem 
w ramach zbiorów Fundacji wyodrębniono dział Wojennej Sluzby Kobiet, a od 1996 r. ściśle 
współdziała z nim powołany na I Zjeździe Kombatantek, w celu gromadzenia akt nt. kobiet 
w wojsku i organizacjach konspiracyjnych podczas II wojny światowej, Memoriał Generał 
Marii Wittek, którego również jestem przedstawicielką.

Reprezentantem Mamoriału jest również Pan płk Czesław Ilake, który przekazał nam 
ankietę oraz odpis zaświadczenia na temat Pani działalności w szeregach Armii Krajowej. Na 
podstawie tych materia: 
osobowa nr ..

zostają założona w naszym 
X/STd l i l i i

o  W

. :.A\ SK
archiwum na Pani nazwisko teczka

łączonego schematu, ; 
fotografię, najlepiej ż la

anieDla ;uzupełnięni| tej teczki zwracamy się do Pani z uprzejmą prośbą o 
na t(jmat!Pani służby (dobrze byłoby gdyby mogła Pani napisać ową relację we

jv sposób opisowy). Może mogłaby Pani przysłać nam również swoją 
! 40-tych.l |

Z wyrazami szacunku i z prośbą o odpowiedź
\ i
Krystyna Bohr 

Dokumentalistka Działu Archiwum WSK
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l.dz.824 WSK 2002
Toruń, dnia 03.2002

X e p*0
Pani Maria Drzeęzga 

ul. Łukowska 8 
15-737 Białystok

Szanowna Pani Mario,
Serdecznie dziękujemy za szybką i wyczerpującą odpowiedź na nasz list. Przesłane 

przez Panią dokumenty i fotografie Mamy oraz Babci, wstrząsające zdjęcie z egzekucji 
rodziny Łącznych i współpracowników oraz Pani osobiste wspomnienia wzbogacą nasz 
archiwalny zasób.

Poza teczką Pani Mamy, założyliśmy również teczkę na nazwisko Pani Babci Pelagii 
Fresel (nr 3015/WSK). Kobietom wymienionym w Jej wspomnieniach założono 13 „kart 
informacyjnych”, w tym Pani Prababci Magdalenie Wołochow.

Ma Pani wspaniałą rodzinę, której działalność budzi najwyższy szacunek i uznanie. 
Dziadek odznaczony Krzyżem Virtuti Militari i Krzyżem Walecznych, Babcia - Krzyżem 
Walecznych, Mama i Prababcia także włączone do działalności podziemnej, którg__mimo 
wielu wspaniałych i ryzykownych akcji, dzięki dobrej organizacji, ostrożności (np. schron 
podziemny z wyjściem na sąsiednią posesję !) a czasem także brawurze nie skończyła się 
„wsypą”.

Jeszcze raz dziękuję oraz załączam wyrazy szacunku i sympatii

Krystyna Bohr 
Dokumentalistka 

działu Archiwum WSK
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